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SIŁA PRZED PRAWEM 
„Ltw|at*n" skorzystał z aiemotnosid przybycia na zebranie organizacyjne 

BANKU P0LSKIE60 
drobnych akcjonarjuszów, 

aby przeforsować swoje kreatury 
prezydent ministrów Grabski użył przyslmującaga mu prawa 

międzynarodowych ramoll, których wypchnął „Lewiatan" 
l» SZWA. 16. IV. 
pa itycworprasowy 
jady ministrów ko-

M* danych stajty-
sjibskrybcji akcyj 

:o, p. pt«zes Ra-
i minister skarbu 

u z prezesem 
.lejro, p Stanłsłaf 
ńsriiii, ustalW. ie 
nidznrezei Banku 
\flnlen zawierać: 
c leli przemysłu, 

teł* banków. Jed-
flcleia rolnictwa, 
:C stawicie la han-

iiwIdeH skarbił. 
1 % urzędników, 

zawodów wyzwo-
^ch. 

samych zasadach 
ki one Bstyzastęp-

?ady nadzorcze] 
komisji rewteyj-

zostały tez u-

alejyc! 

Pomimo 
snodarert, 
waulirtHo! 

nie mogli . 
braniu być 
sunęli w 
mym dniu 
skiego, 
ustalona za: 

W 
walnem 

dwa zasadniczo różniące słe od 
lamy: tych, którzy na każdy 
zew Ojczyzny nieśli Jed ofiar 
nie, zależnie od okoliczności I 
potrzeb 

•we zycit luk ansnie 
1 drogich — bardzo skąpo. Je
dynie pod naciskiem opłnjr, lub, 
stając •* obronie zagrożonych 
własnych interesów, od czasu 
do czasu zmuszeni wprost byłl 
dać maluśką cząstkę tego, cze
go państwo od nich wymagało-

Czyż trzeba wyjaśniać, o' Ja
kich odłamach społeczeństwa 
Jest tu mowa? 

Pierwsi — to rzesze pracują
ce: robotnicy I inteligencja pol
ska, która na ariel premiera 

OrabskJego odpowiedziała jed
nomyślnie I, 

odefcmriac sobie często kes 
uefceto chleba 

od ust, pospieszyła szefowi 
rządu z pomocą, pomagając mu 
w ten sposób do urzeczywistnię 
nia planu sanacyjnego-

Drudzy — to nasz ciężki prze 
mysi, rolnictwo wlełkJe i mato 
1 kupłectwo. które zawsze I 
wszędzie wzdralgają stę przed 
świadczeniami na rzecz > pań
stwa, eksploatując je w sposób 
wprost bezczelny. 

Istniejąca harmonia pomię
dzy rządem a społeczeństwem, 
o której tak pięknie mówił na 
wczorajszem walnem zebraniu 
akcjonariuszy Banku Polskie* 

go premier OrabsH istniała tyl 
ko częściowo, gdyż możni1 tego 
świata, zgrupowani w różne 
stowarzyszenia, przypominają
ce „camorre" neapolltańska. lub 
„maffje" sycylijską (analogja na 
suwa się sama przez się), a 
więc różne „Lewiatany", Towa 
rzystwa Rolnicze, kupieckie o-
raz bankowe, 

zniewolone do pewnych ofiar 
pieniężnych, uciekły się do naj
zwyklejszego szantażu 1 podstę 
pu w stosunku do olbrzymiej 
większości społeczeństwa. 

Wczoraj mieliśmy tego do
wód namacalny! 

Wczoraj wylazło szydło ego
izmu z lewiatanowego worka. 

JB>ai*zy.dag na str. 3-el) . 

! BjaSlWl 
i słery 

włsk. 
•o-

onranizacje KO. 
:or rystając I z prze* 

jiiką rozpprządza-

Trzeba m wreszde aczyfdć tą „stajnię Augjasza" 
Coraz nowe I coraz potwomlejsze malwersade 

wychodzą na Jaw w Kasta chorych 

ły dzięki nił rt* tóności [Wykorzy 
stanie pełni s\»ołch prp|w przez 
drobnych al jeji marjusaj i dzię-
ki okolicandiciie 

nraedolcv) ltórzv wvkueUI 
. iaoji.kcvi. 

lłstyfl: 

e na walnem ze 
rezentowani, -kry 
lej chwili w sa

la zafożyciel-
Sprzeczne z wyżej 
ai. 

powyższego na 
nnłi zalożydel-

sWicm prtedstó ;wiciele sfer go-
•«podarczyicl 
ootninelt 4 silosowaniu cześć 

Kaiididatów. 
nroponowatych w porozumie
niu z szęrorieni kołanii drob
nych subisk, ytentńw. zastępu
jąc ich własnymi kandydatami, 
których f>hi cność we władzach 
naczelnyth Bimku ma^a'ivalaby 
ich skladov1 J 

wybitne iednostr«nny 
charakter. "• 

Wobec t:gc, że Bank Polski 
jest insryril :ją o charakterze pu 
bUcznym. na Irtórą złożył się 
, zbiorowa nosiłek całego 

mrodu. 
p- prerzes Kady ministrów i mi
nister skat bu postanowił sko
rzystać z 5r2 ysłusrującego mu 
na podstaw ie irtyltułu ?6 statu
tu Banku Polskiego, prawa | 
sprzeciwu \ >rz Kiwko wvbonj|wI 
o- K- Fuda :o>cskiego na człon
ka Rady B inku i przecfwko wy 
borowi pni. S. Sirnrycktesro, P. 
fleisenheiTr|erłL i C- Natansona 
na zastęjpclw cz.k)mców Rady 
nadzorczejfBsnku Pplskiesp. 

W tym sinsiu p. prezes Rady 
ministrów I rnin>st€r skarbu wy 
stosował plstro do prezesa Ban 
ku Połskięito, r>' Stanisława 
Karprńskjego. 

* 
(a). Od chwli od-zyskania nfe-

podtesrłoŚd; j; Męczeństwo na,-
sose, poza;; ;!różnic»kowanietri part«inBni| codzieUło się na marek. ] 

WARSZWA. 16. IV. 
Jeszcze me przebrzimary e-

ćha ujafwnłonych w ubiegłą so
botę w Kasie Chorych 

• miliardowych nadużyć. 
popełnianych systematycznie 
przez 

trzech urzędników, 
a Już znów mamydo zanotowa
nia-

nową kradriec. 
również systematycznie popeł
nianą przez rachmistrza wydsria 
łu , personalnego 23-letniego 
Władysława Kalickiego. 

Młodzieniec tent nie bacząc 
na swój wiek, 

zdobył zaufanie 
możnych w Kas« Chorych, — 
wobec czego powierzono mu 
rachmistrzowsrwo w wydziale 
personalnym-

W szeregu swoich czynności 
iniedzy innemi młody rach
mistrz '*TrptacH honorarium 
wblnopraktykującym lekarzom 
za czynności pełnione zastęp
czo za lekarzy, będących na e-
tacie Kasy Chorych-

Czynność ta polegała na tern, 
że do 

przedstawionego rachunku 
danego lekarza, zaakceptowa
n e j przez głównego lekarza, 
rachmistrz przypinał blankiet 
tak zwanego „awisu", który po 
odpowiedniem wypełnieniu na
leżało dać do podpisu komisa
rzowi Kasy dr- Sefllowi, lub Je
dnemu z jesio zastępców. 

Otóż Kalicki wpadł na . 
świetny bomvsł. 

Uzyskawszy raz podpis komi
sarza na „awts", szcdl do Kasy 
i podnosi! pieniądze, poczerń od 
łącza! „awis" od rachunku, cho 
wat go sobie do biurka, a do 
raclnmku przypinał 

nowy blankiet 
i upatrywał chwilę, Wedy pa
piery podpisywał zą komisarza 
jesro eastępca i jeszcze raz od
bierał pieniądze, tyiko natural
nie 

niż dla siebie-
W ten sposób manipulował on 
JUŻ oddawna i dopiero wczoraj 
został-przyłapany na powtór-
nem odbjfcraniu 760 irmjonów 

Pb ujawnieniu nadużycia K*-
Hcki rzucU się do nóg dr- Sel-
lowi, 

prosząc o umsbntm—is 
I obiecując pokrycie 760 tnHJo-
nó#. 

Pomimo Jednak pozornej skru 
chy Kalickiego wezwano poli
cję i pomysłowego rachmistrza 
sprowadzono do 10-go komh 
sarjaru, gdzie wzlęB się do ba
dania go dwaj wytrawni •wy
wiadowcy po- Siewierski 1 Qo-
gan. 

Po pewnych wahaniach Ka
licki przypomniał sobie, że su
ma zdefraudowanych pieniędzy 
wyraża się cyfra 

6 miliardów marek. 
Czy Jest to ostateczna cyfra 

— trudno narazie orzec Przy
puszczają, że nadużycia popeł
nione przez niego są 1 

o wiele większe. 
Jeżelf wziąć pod uwagę oko
liczność, że od szeregu miesię
cy Kalicki ubierał się jak praw 
dziwy miliarder i prowadził iy 
cie bardzo rozrzutne. 

Również ptasiego mleka chy
ba brakowało 

damie lego serca, 
uroczej rosjance. imieniem Wie 
ra-

Podczas aresztowania Kalic
kiego starał się on zniszczyć 
jakiś papier, na którym jak sie 
okazało była 

Usta płacy 
za sierpień roku ubiegłego. 
Lwia część pqzycji na liście tej 
fifruruiaca nie byte pokwitowa
ną. 
„ Dziś rozpocznie się 

rewizja książek 
wydziału osobowego, która do 
piero wykaże prawdziwe obli
cze defraudacji. 

* 
Dwie ostatnie malwersacje 

popełnione w Kasie Chorych. 
to zastraszający objaw kortfp-
ci. i podkopywania bytu 
Jednej z naipołyteczcaeiszych 

Instytucji 
społecznych. 

Niestety nie sa to oderwane 
fakty. 

Przed oczyma tmszemi pię

trzą sfe cale stosy skara na. 
malwersacje, a Be Ich 

kryle ale leszcza 
przed wzrokiem ootal publicz
nej. 

Inkasent niejaki Kozłowski 
zankasował przed paru tygo
dniami w zbrojowni na Pradze 

3 miliardy atk. 
1 więcej się nie pokazał. Poli
cja poszukuje go narazie bez
skutecznie. 

Ostatnio znów ujawniono 
w dziale zakupów 

nieporządki, polegające na tern, 
że za węgiel Jednymi dostaw
com płacono po 88 mljonów za 
tonnę, innym za ten sam gatu
nek po 10S mfljonow. 

Surowa i dokładna rewizja, 
przeprowadzona przez ludzi 
skrupulatnych," ujawniłaby pra
wdopodobnie masę podobnych 
afer, które obecnie Jedynie 

dzięki wypadkowi 
wydostają się na śwjatło dzien
ne. 

A wszak 'ivpływy Kasy Cho
rych ze składek członkowskich 
dochodzą 

do 2 t<-"ljonów miesięcznie-
1 ten grosz wdowi rzuca się w 
paszczę złodziei i szantaży
stów 

Wtoina iest tu administracja, 
która musi być do ostatnich gra 
nic wadliwa, skoro podobne hlr 
storie mogą się ciągnąć 

catemi młesUcan! 
i dopiero trzeba szczęśliwego 
trafu, ażeby zostały ujawnione. 

Dowodem tego, że można po-
prawhć stosunki, jest chociażby 
tylko ten fakt, że do marca r. b. 
Kasa Chorych była 

Instytucji deficytowa. 
do której dokładano 500 trriljar-
dó* miesięcznie- Wystarczyło 
zaangażowanie jednego lacho-
•wero urzędnika, ażeby stosunki 
zmieniły się o tyle, 

że pomimo kradzieży 
już w marcu Kasa dała docho
du 500 miliardów. 

.leżeli można było znaleźć je
dnego — znajdzie się i więcej 
ludzi uczciwych i zdolnych, któ 
rzy potrafią poprowadzić Kasę 
Chorych-

Agonja dodatków drolyznianych 
l>zisiejsze posiedzenie Komi-

sii statystycznej rozpoczęło się 
o uodz- 1 m. .W po poł. 

Wskaźnik kosaów utrzytna-

WkrMWA. 16- IV, 
nia w pierwszej polowie kwief 
nia w porównaniu z drugą po 
łową marca wykazuje hardzi 
nieznarzny wzrost l wynosi 
1 proc-

Nowych wyborów do Banku 
Polskiego narazie me będzie 

WARSZAWA. 16- IV, 
Jak się dowiadujemy, ponów 

ne wybory do Rady nadzor
czej Banku Polskiego nie odbę

dą stę. gdyż liczba tuż wybra
nych członków według statu 
ii jest dostateczna- aby Bani 

rozpoczął swe czynności. 

Depesze z dzisiejszej nocy 
Według dorycSKcaaewyeii o-

bttezert w czasie katastrofy w 
kopalni w KarwMe. zginało 
27 robotników i ltahi 
rannych. 

oejSBBOgrBTy 
obserwatorium zanotowały 
trwające 3-y godziny trzęsienie 
ziemi. 

U wybrzeży drittsMch mia
ło mtejsce trzęsienie złemL 

W naJbHsscydi dniach Troć 
ki powraca do Moskwy, gdz* i 
z powrotem obejmie komisar' 
Jat spraw wojskowych. 

Nowa ordynacja wyborem 
htezparoUM, przyznaje prawi) 
wyborcze oficerom w czyimi 
służbie. 

Na Jednej z wysp w pobM i 
Oeteborgu odkryto żyły płaty • 
nowe-

Komunikat finansowy 
DzWejsw iMakibisiiIe giełdy 

walutowej anto pod znakiem 
zupełnego osłabiania kursu do-
iara- Dolary z ttwdęrn zbittają 
się do przeciętnego kanw noto
wań 9300—9350-T>odat dnza. 

Z lanych walat zatysowsia 
się nieznaana popnrwa Zurl-
cha i dalsza zwyżka Pary** I 
Belgjl na skutek wtałoroedeł o 
'«^aaa>a-«mi 

WARSZAWA. 16- 1V>Ł 
przyjęciu przez Ntaney płat b 
odszkodowań opf»o»waneg» 
przez Komisje od^aandowań 

Z papierów państwowych po
szukiwana potyczka dolarów L 
Złoto na ppzłomłe śettie par r-
tetowym. Rubel 4800-000. 

Początek giełdy akcyjnej za
powiadał się mocno prz/koń 
zebrania tendencja osłabła 

iajmaastamM 

New Jork 9300. 
BcigjattZ-
Holandja 3475. 
Londyn 40700. ' 
Pary* 5834. 
Praga 277.7. > v • i 
Szwajcatja 1647 A 
Wiedeń 132.1. , ' 
Włochy 417*. 
Miljonówka 975, 950. 
5 proc. poi, złota 14000. 
6 pros. Bory .złote 1360, 1400-
4 i pol proc. Tow. Kr- Złem. 

(rob.) stempt- 4250, 5000. 
Pożyczka doL 5150. 

AKCJE-
' W A ' ' 

B. Dyskontowy 1—7 em- 24000, 
25000, 8 em. 21500. 

R. Handlowy 25000, 26750, — 
26000. 

b. dla H. I Przem. 4100, 3800, 
4J0O. 

B. Kredytowy 1900-
B. Małopolski 2000-
B. Handl- •*- Poznaniu 8000. 
B- Przem. we Lwowie 1350, — 

'425- .~ 
B- Tow- Spóldz. 18500. 
B. Wił- Pr. Handl. 320- u 
B. Zachodni 1—5 em. 90Ot), 8750 

6 em- 7500. 
B Zjedn. Ziem- Poł- 3825-
B Zw. Sp- Zar. 18500, 19000, — 

18750 bez kuponu. 
3 Zw. Ziem 600, 650-
Cerata 775, 890, 850-
K,}e*sk1 1375, 1400, 1385-
Puls 1350, 1300. 
Suless 3300, 3100-
Sitem 49000. 
W kit 550. 625, 550- ł . 

Brown 3400. 3700, 3500. 
Sita i Światło 2050, 1900, 1975 
Cnodorów 16000, 16500, 16250. 
Czersk 2100, 2200. 
Cz-stocice 9500, 8750. 9000. 
Ooiławlce 4700. 4900, 480o. 
Michałów 2250. 2350-
Ostrowite C-m. 7000. I 

mm 
*r WARSZAWA. 16- IV» 

Tow. Pabr. Cukru M750, l" 
14000. 

Fuley 3300, 3375, 3350-
Łasy 500, 550, 525. 
Warsz. Tow- Kop. Wegia 

18280, 18750, 18500 1), IX n 
18500, 18750 2), 20750, 4-
19900 3), 21500, 20000, --
20500 4). 

Polska Nafta 1600, 1500-
Pol. Przemysł Naft. 1—2 era 

2600, 2800, 3 em. 2800. 
Nobel 1—5 em- 5100. 5000, -

5050, 6 em. 4500, 44oo. 
Cegielski 1950, 2000, 1900. 
Fitzner 25000 21,2800o, 27000, 

r/500 4). 
LUJJOP 2250, 2225. 
Moirzejów 31500, 32500, 

32000 1), 36500, 34500 3). 
37500, 36500 5). 

Norblin 21C0, 2250, 2150 
Orthv ein 1750, 1900,1800. 
Ostrowieckie 35000, 33000-
Parowozy 1250, 1200, 1225.' 
Pocisk 3800. 
IRohn 1—3 em. 1450, 1400-
Rudzki 1—4 em. 5800, 5400, i • 

5650 1), 5900, 5800. 5850 2], 
6050,6000 3), 6250, 6200. 5 e " 
5350. 5200-

Starachowice 11250, 10500. 
10650. 

Trzebinia 2100, 2000. 
Ursus 1—2 cm- 4200, 4500. V! en 

4100, 4250-
Zieleniewski 35000. 

Zj. Pol- F. M. 1400-
Żyrardów 1400000, 1450000, - ." 1 '138SCU0-
Zawiercie 180000, -175000. 
Konopie 5—6 em. 1600.' 
Borkowski 4500, 4700. 
Janikowscy 600-
Syndykat Roi. 9000. 
Herbata 400. 
Tkanina 100. 
Zach Tow. H. j P. 1000. 
Pol. Lloyd 425-
Transpoit i Żegluga }—< 

67? 625, 650. 7 em- 5S0. 575 
Cmieló* 2800. 2900. 2800. 
Haber basch 220W, 23250. 
Klucze 1050, 1075. 
Tehate 9000, 8500.' 
Pustelnik 430... 3800-
Spirytus 7025 2). 7050,,7** 3 

7300. 7375. 7350 4). 5). 
Tepogc 8000-

J 
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•te Sklrnmt IWrftblewskl 
opuścić SWOJP placówki 
dyplomatyczne 

Jak sic dbflfiadiijciny, na na

mi irycli zajść 
nersoralric 
słów w Ijt>ri. 
inunta i w 
WróWcwsif 
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Ki |K.'\VIIC zmi 
»n tycza. one |H>-
ynrc --> p- Skir-

iszyngtnnie — p. 
o. 
itkiom wice rza<l 

i KM mą, i ian lianem odwołania 
ilo Central ir|inisterjum spraw 

PrzedewAy 

Poczynloi1 

ra.ty gen 
Z ohOW'i l |Zk 

CIO 
nal w 

IK 
zagranicznych P- Sklrmunta. 

sinawa ta zostanie ostatecz
nie zdecydowana prawdopodo
bnie już w tygodniu poświąlc-
c.nV ni-

0> sie lvc/v osoby, 0- posła 
A\'ió! Iev skioiko. U> decyzja W. 
tej sprawie zapadnie nieco pó
źniej- . 

w&ri. 
Rt>tiaM!lta£ja 
>rvn. utwinowlaa 

W^WSZWA. 10. IV. 
e \\\.rw > czasu za-
Utminowiiczowi. że 
\w na .stlinowiskti 

szefa denarlancnni Imcudwrtu-
iv nie wyy>li;zv'wat sic nateży-

św*e|o ma lazły swój n> 
*in / ostatnich rfW 

ka?ó\v ntjn* ira wojny 
W ro/Jcazl j t srn pan minister 

stwierdzaj le po pweprowa-

vczegółowego doglio-
które trwało przeszło 
miesiące — ujawniona 
lwzpodstawność zarzu-

sposob mwirsTer woj-

&tt MWBUaSS 
hadal owocnej uracy dla dobra 
kraju-

dzeniu 
dzenia, 
C/tery 
została 
tdwT 

W t; 

Siłą przed prawem 

Ks. afrcybisłuip Cieplak,u gen. 
Sikorskiego 

W diriu wfczrirajszym; J. E. 
ks- arcybiskup Cieplak odwie
dził m.n^tn !*>raw wojsko
wych, gen. 1VI idy sława Sikor 
skieeo. 

Podczas "w 7-v ty arcypaster* 
dciekował f morałowi Sikor
skiemu za wzięci* w obron* 
kościoła kat< lickiearo w Rosji. 

Albowiem gabinet, na którego 
czele stał w ubi«g>!lym roku 
«:en. Sikora ył pierwszym 
rządem pciakan. który iw dro
dze /dyplomatyczne) protesto
wał przeciwko gwałtom, jakich 
sowiety -dopuszczały sle na ko
ściele i duchowieństwie kaUr 
lickiem. 

(Cląf datsty) 
Wczoraj wreszcie sobki 1 sa

moluby odsłoniły przyłbice I 
pokazały nalri swe prawdziwe 
obIMfce. od którego uczciwy I 
patriotyczny ogół polski odwra
ca sit- i 

ze zrozuarlriła odraza-
A słało się to wczoraj w wicl-

klej s-i; I i HillianrKHiji, na uroczy
stości, jakiej Polska od 1828 ro
ku itlc oglądała -i- na Inaueura-
cyjnciu zebraniu'akcjonariuszy 
Banku Polskiego-

Nie chce sle o tem wprost pi-
sać. Społeczeństwo polskie, -J-
gdy dojdą KO wladomttici o 
wczorajszem zachowaniu sie 
•.I.ewłatana". z pewnością za-
rumJeii| sie z oburzenia i ze 
wstydu za tych. którzy interes 
kasly stawiają ponad dobro o-
gółll. 

leszcze ouegdai rano nic nie 
wróżyło, 
tak 

źe sprawa wezmte 

bcazln | . AJaksaiwat 3 . rzyńs ! 
W i dniu dzi aejszym Rada mi

nistrów rozp itr;y jwntosek mi-
Histra sprcn r zagranicznych, 
i>. Zamoyskie ro, w sprawie po
wołania byłe ro ministra spraw 
zagrunlcznyc i. , p. Aleksandra 
Skrr.yńjskicir/ na stanowisko 
•'c-legara r w u polskiego przy 
Lidze Narod< *• 

Jak sic dc w i idu jemy, wnio
sek p- mini! tra Zamoyskiego 
dostanie zatwicidyony-

doprowadzdły do porozumienia 
i rząd zgodzif .s ię na Jego po
stulaty. 
' Chodziło t l i , przedewszyst-
klem o utworzenie w niliilster-
Jwn spraw ragrandcznych odpo 
wiednUgo wydziału, który zaj
mować s)!c będzie Jedynie spra
wami, przedstawianeml Lidze 
Narodów. , , 

Na czeJe tego wydziału stanie 
i prawdopodobnie były szef wy-

_̂ prowadzono I z p. Skrzytókim,'*iMvi^. . -

Pracokn Hom partstwowym cześći 
, Prezesi m 
: karbu p W 
v'*'«:a' do: i> 
dn*ków i'a;'i 
."J"K'C pismo: 

.,Y\'ybiti'V 
lwństiłrowyc 
tow w .ik:ji 
rzdcz Bank 
bardziej 
czynem 
"i-u jedynie 
eiii 
i .stadia teł 

iiz-Urowieiiia 

lisltrów, I łnhłtster 
.̂rabski wysto-, 

.\ Stów- Urzc-I 
» Mowycb iiastępu-

d: 

i 
lodt ŝ  

W 

zjial urzędników 
szystkich resor 
skrybcyjnej na 
'olskteRo. tem-
.r.nania, źe był 

nKf^irnyiri, wywoła 
trjótyczna chęL 

przyczynienia sle do po-
niczbędnej dla 
nsów Polski In fu. 

stytucji^iMe#ala mnie do ZWTÓ 
cc:iid się do urzedtiikóiy pań-
siv/cv. ycli w osobie l-'ana Pre
zesa z wyrazami szczerejro po-
dz-ickowaiuu i uznania- i 

Stanoiwisko, zajjęte przez urzę 
dn«ków państwowych i -wojsko 
w stosunku do Banku' Polskie
go, było przykładetn dla in
nych srrup społecznych t bez-
wątpienia. w znacznym stopniu 
przyc/.yniłp się do pomyślnycli 
wyników subskrybcii"-

Minister Skarbu 
<—) Wł. Grabiki. 

-Wypłata 
ków państn*fo\'-ych na miesiąc 
maj — nia byi: dokonana już 
;-v nowej walucie, t. j- w zło-
lycli polskichj przy relacji 1 zło-

B*zc«e się urzędnicy! 
Ju otrzymacie pensje 
ztotych pols^cli 

saźeń urzcdnl- ty równy 1.800-000 marek pol
skich, r . : -

Będzie to pierwsza od pięciu 
lat pensja,, która się nic dewa
luuje. 

C* sie 

mian'0. czyli >v 
keje /'.ui/k:y.\ a-1 

ii.?,t:Ci.li > \ \ ; - t t -

WARSZWA. 16. IV cinki nabywano po 20 milj- " 
:.e!dzie wczoraj-! (irupa przedsiębiorstw meta-

iurticznych — nicjcdnoUcie. 
Mabici !--szta.lto;(Vały się kursy 
f/Mrzeiuiwskicłi. CejficIskieKo, 
;'o.-i'ku, ludzkiego i Ursusa. 
i l : re >-• granicach notowań po-
i ' • - • ' . i / i - i lkfwycb. 

V\ v.i ienuicze, rwłaazcza Za-
« v "Je. cokolwiek spadły- Han 

'"• e - r ) r z e w a ^ n j P r i i i k o -

,Sytuacja ni 
Siej nie ulecla. 
<1ais7.ym ciału 
ly z bardzo jt; 
kami. 

W (rrupic Mtlkowcj p^iriw-
W swe kurs/ Bank Handlowy. 
Pyskon-U.ws ,, Spółek ,/prci)-,! 
kerwych- > at<W;,st zn4/,v,. 
spadły akcji \{,,-\v Zr.clio-',-^ 
• ? ( - - )•'' poci) i Zw.8..„-W 
'-lemian 1 - j ? (troe.) 

Z clierr ic-jnyeii iniyjniej 

niespodziewany obrót. 
„Lewiatan" bowiem. chc«.c u-

śp«ć czujność swycb przecrwmll" 
ków, udawał mocno zamiewa-
nego na kupcó-w, *e w tak tll̂  
kłej mierze przyczynili sie do 
powstania Banku PołstóetOi Ta 
kie same zarzuty stawiano ró
wnież I wielkiej własności ziem 
sklej. „Lewiatan" irloslł uroi et 
orbf, i e 

nkdy nie dopaiel 
panów Hersego i Fudakowskle-
go do 'wtedz bnnkowych-

Było przytcin co rrtemlara za 
kię-': i:a patriotyzm, Interes part-
stwa- Mówiono wiele o ojczy-
źnio, o zagrożc.łiym przemyśle 
i t. d. 

Jedhern słowmij „Lewiatan" 
działał, ale.- na swój sposób, 
naprowadzając Po clchu\wode 
na swój młyn kastowy. 

Tymcwtseiti przedwczoraj 
wieczorem sytuacja smtntownle 
sle zmieniła. 

.Pan z pancni sle zgodzjł" 

.Lewiatan" przy tej sposobno 
ści up'ekt dwie płeczenle: ze
mścił sle na rządzie za potba-
wienle kredytów darmowych I 
nic dopuścił do wyboru repre
zentanta znienawidzonych ko
operatyw, P. Mielczar^kiego. . ; 

P^yRtywJcft/do.łei».hył« o-j 
i?esrdcjsza 

próba szantażu 
na premierze Orabsklm-

Po odnowie, jaka spotkała 
reprezentantów ..Lewłatana". 
postanowiono rozpocząć walkę. 

Kości były rzucone 
..Lawlatan" dał hasła: 
Z'.vydeżyć musimy za wszel

ka :cuę"!ub te i 
.zburzyć gmach cały i zginać 

pod gmachem". 
• 1 rzeczywiście 'krułatorzy O-
trabMi wczf>r;ii tjkłśno zwycię
stwo m<-'2!!yc1: 1ct6 'świata. 

W sferze teł zapanowała nie
kłamana radość I dufność we 
własne siły. 

Vlctorlat 
Pokazali nam co potrafią, Jak 

są silni, niezwydezeiif i święt
uje w maffie na polski użytek 
zorganizowani-

Nic to, te pozbawili zawodo
wa Inteligencje reprezentanta w 
Radzie Nadzorczej banku, nic 
to, że rzuc'li tej wynędzniałej 
lecz szlaplietncj fałtełlsrencjl rę
kawicę.. Wpakowali za to silą 
do władz bankowych oddane 
sobie dusza I ciałem kreatury. 

społeczeństwo? Furda- Inte
res ogółu — głupstwo. Byle tyl 
ko mieć wszędzie wpływy! 

Lista kandydatów do zarzą
du Banku, proponowana przez 
komitet organizacyjny i aprobo
wana przez rząd, była następu
jąca: • t 

Rada: 1) Bajoński: Kaźmierz 
dyr- banku Zw. So. źarob. W Po 
znaniu, 2) Chrzanowski Zyg
munt. dvr. Synd. Rolniczego w 
Warszawie. 3) Falter Alfred 
przemysłowiec z O. śląska. 4) 
Grohman Henryk przemysło

wiec łódzki. R) Hcrsc Bogusław 
prezes stów.' kupców polsk eh, 
6) Kaden Henryk dvr. banku, 
7) Przanowski Stefan przemy
słowiec i b- minister, 8) Kybar-
skl Roman prof. uniwersytetu 
. komisarz kredytowy- o) Stecz 
kowski Jan Kanty dvr. banku 
I b. minister. 10) Tomaszewski 
Tadeusz adwokat i radny miej 

ski (PPS). 11) Zychlński Jó
zef ziemianin z Poznańskiego, 
U) Romuald Mielczarek! przed 
stawicie! spółdzielni. 

Natom'aat w llścc „Lewlata-
na'* zamłast p- Mielczarskiego 
umieszczono prezesa Centralne 
go Ty>w. Rolniczego p. Fuda-
kowsk ego4 

•in^tecy: w liśce komitetu 
i.-r.^anizacyinego. 1) Z- Chni'e 
lewski b. wicemm. rolnictwa-
2) Jan Rozwadowski prof. I dyr, 
banku we. Lv owje. 3) Wł, Sey 
dfttz wleetiaif.es związku snilłł-
dziclnl w Poznaniu. 

W timt .AaiwlataiM" 1) Su-
rzyck" 3 t . dvr. koDalni. 2) Oei-
senbeinw Pawe{ Drzemysto-
wfe z O. Stwka. 3) Natanson 
Edward bankier. 

wana przez kbtnitet organfza-
cyjny. obejmować miała pp.: 0 
Benzefa Stefana* dyrektora ban 
ku. 2) Lipińskiego Stanisława 
wicedyrektora departamentu w 
ministerfum skarbu. 3) Skul-
sk'ego' Leopolda byłego pre
miera. 4) Fudakow&klego. 5) 
.lana Jankowskiego, bytego ml 
iiistra-

Jednakie sorganfzacje gospo 
darcze" (tak się bowiem na
zwała nasza domorosła .•camor 
ra") przeforsowały swoich pu
pilków. 

Radość 
z odnleskMMffo przypadkowo 

zwycięstwa, 
będzie w kołach lewiatano-
wych krótkotrwała, gdy* pre-
mjer Orabsk'. korzystając z 

Fortuna kołem się toczy 
Gdzieżeś - r szczęśliwcze 

nr. 767182 
W plerwszem ciągnieniu 

prcniji 0 proc pożyczki doiaro-
woj, odbyłem w dniu 1S b. m. 
publiczłike w Urzędzie Poży
czek Państwowych w Oaleril 
Lukscnhurza wylosowane zo
stały preinje na nastęiMijiice nu 
mery: 

4«-0«0 dolarów: nr. 767182, 

,.P5«„8,f^* «W«r6w: nr. nr-
58.3838, 609987, 

r-nr. Po 3.M0 dolarów: 
4?h968, 136896, 

Po I.0M dolarów: nr-nn 
934264. >mm, 0563V1, 641829, 
7179S1, 572150, 3291S1. 4709.M, 
273371, 046032. 

Po 10# dolarów: nr.nr 2715 » , 
914872, i.łf,54<>, W5M5, 76.39 Ki. 
811620, 114595, 525710, 6948 S2 
754568, 142894, 737457. «7S4 >l| 
114666. 484237. 737013. 0563 U 
234681, 066972, 547427! ™2\)\. 
10691(4. 950055, 032508, 22<» 10 
95524,3. 588.330, 198121. 4736 w' 
537330. 

Po ogłoszeniu' tabeli ur/.ę ir. 
•iWj rozpocznie się triczwłoizi 
nie wypłata wygranych w <• e* 
tywnych dolarach. 

Ołówna wygrana w kw<i;i«-
40.000 dolarów 't^ypłacona ię. 
dzle przez Centrale P. K K. ! \ 
pozostałe wygrane mogą ł yć 
wypłacone przez Oddzi:iły i ró 
whicjonalne- * 

Bardzo przykry Incydent na zebraniu 
Tow. Opieki nad sierotami 

po poteflłych 
Nawet w takltj Instytucji nit moU 

sl<; obyć btz !prf M/aty 
tak poważnych obywateli, tik 
np. ojca Vlatorm. 

Zebrani poruszeni do głqbi 

, WARSZWA. 16. IV. 
Wczoraj w sali Instytutu głu-

choiłiemycli zwołane zostało 
'*alne zgromadzenie członków 
Tow. opieki nad sierotami po 
połegłych- , 

Zebranie wzbudziło wielkie 
zainteresowanie wśród człon
ków towarzystwa, to też było 
wyjątkowo liczne-

Po bardzo dłtnriem wyczek! 

nietaktem wiceprezesa, jęli gi >̂ 
śno wyrażać swe niezadown e 
nie, przyczem p dT- Makowsta 
ze łzami w oczach wzy>vała lo 
wegrzebańla sprawy w liifk; 
prywaty-

W tym czasie jeden z obec
nych na sali generałów wez"« ir 

dt. 

'er 
f i o, 

Zgierz i W 
^Wżkimo- 1 

Naftowe i i i -
bo. Cukro\((-
moonie.i,' oUócj! 
Czerska, W i r 
Węgia odzyska 
bursowych, 
Oi dni poprzŁdi 

Pozostało u.l 

I-C-/TK' -~• <-(a. 
'ól coko!w'ck 
C!i(xJorowa i 
'lV>'--- Kanalii 

cześć st;-at 
lesicnycli- w ciiti 
ich. I)robnc od-

(i 

waiutowy wyktrzuje 
-r.v/.yi;i ciajju tendencję moc 

' [lwą dla >fran.ków 
1 belgijskich. Niceo 

'i-i'ici _:;anott)>Vano również 
iW,\i! .".a'.iinjast dolary mia-
,-'iz'v , laJ*yższy kurs 
!---^0 tvs. t. j. 2 i ról ,>u„k-
'4 i'izo> od ostatnio ustalone-

;o. Miljonowka slracifa .35 tys-

oraas aa 
mocy art. & statutu Banku Pol 
sktego. ! . .' » 
założył przeciwko wczorajszym 

wł^4wan» swe y«to! 
I dobrze zrobił- i 

J». OrabaU^ik^Mtfater^kaa, 
bn. nie móir| iwawow na zma-
ijoryzowawe przez grupę w el-
kiego kapitału —- tych, którzy 
plerws' stanęli' w szeregach c-
bre-.*ców skarbu solskiego! 

Oto w laklcti okoliczność uch 
odbywały sie wybory: 

uzień |w>wszLdcii nie pozwoPł 
wielu, bardzc wielu, drobnym 
alrcjonarftiszom. 
zarabiaiacyn. ciężka codzienna 

prąci na kawałek chleba, 
r t wzlec'e udzia u w zebraniu. 

Następnie komitet organiza- i 
cyjny nic ustrdif, jak ma w być. 
reprezentowane lezne urzędy I 
1 bhira, które fguruta na liście I 
właścicieli akcji- f 

„Organizacje gospodarcze" ] 
(czytaj ..Lewiatan") ' 

skorzystały z tvch słabych 
stron przeciwnika 

i wygrały swój ahn> który, ma
my niepłomtą nadleję, będzie 
ostatnim w rozgrywce o przy
szłość i dobrobyt państwa! 

Czyżby wczorajsze zwycię
stwo „Lewlatana" in"ało poyba 
wić drobnych akcjonariuszy, re 
prezentujących 160000 akcyj, 
dostępu do władz Banku Pol
skiego? 

Premjcr Grabski nie mógł 
na to pozwottćł 
Ta wołająca o pomstę krzywda 

musi być za wszelka cenę 
naprawiona-

Tego samego zdania jest rów 
ntez P- prezydent Rzeczypos* 
politej, który całkowicie poparł 
stanowisko premiera-

Zwycięstwo ,,Lewiatana" by 
ło zbyt wcześnie otrąbione-

Trzeba s«e więc będzie cof
nąć na inne pozycje- I to czem 
prędzej! 

war ł» zagaił zebranie wfcepre obecnych oficerów do natyc t-
zes tow., (jen. Schubert, propo- miastowego opuszczenia sili. 
uując na przewodniczącego gen. grożąc w przeciwnym razie ijl-
Olszowsklego- Jednakże wiek- terwencją komendy płacu. 
szość zebranych nie zgodziła Ody pomimo to zebrań* nk 
sle na tę kandydaturę, żądając kwapHi się z opuszczeniem s i-
powołania na pr/e-wodnlezące- II, świeżo mianowany dyrekt i 
go o. Orzywfnsklego. tow. p. Łapicki dał połecenfe 

Tymczasem stała sle rzecz gaszenia śwJateł-
dziwna i nieprakrykowana- Cały ten do najwyższego stfc-
Qeu. Schubert, po krótkiej na- pnia gorszący kicyittt . orze i-
radtie z kilkoma członkami za- stawia sie tern sm«tnie!, że eh » 
rządu oiu iadczył, ze wobec dzl tu o tak święty obowiązi k 
bralcu quorum zebranie nłe mo- społeczeństwa, jak onieka n; d 
tesf**Jt(yć, wofcec czego pro- sierotami po poległych za < 
s,i obecnych o rozejście się. czyzne. 
Przyt<-m nie dopuścił do głosu 

15 groszy za Mst 
lt»wt opłaty portowe 

W związku ze zmianą ustro-i Piołekt orMwtdułe rtastepujji 
ju pleiuętnogo w Polsce depar-jec opłaty: ._ , , „„ „ „ _ ^ . — .,.._.... _ list 15 rroser. 
ument pocztowy wystąpił do'kawkę — 10 aroazy* druki 5 gfo 
!r:itii.iterjum przemysłu i handlu s^y i ti p-
o zatwierdzenie projektu sta-, /htwierdetnie nrojekta « r -
łycli opłat pocztowo-tclegraficz | dziewane jest w dniu Jutrz«||-
njcłi w złotych polskich. szvm 

Zwycza! rtobry — ais dropi.. 

0 przebicie muru czeskiego dla 
polskiego eksportu ??o Włoch 

W-dniu wczorajszym premjer 
Grabski przyjął posła włoskie-
Ko'przy rządzie polskim, p. Ma-
yoni'ego, z którym konferował 
w sprawach gospodarczych i 
handlowych, jakie łączą Wło
chy i Polskę. 

W ciajie dyskusji między ńi-
nemi poruszono kwc.tjc rozwi
nięcia stosiłnków handlowych 
— •*' szczególności o ile chodzi 

o naftę oraz węgiel górnoślą
ski-

Dotychczas bo-iWom wielką 
przeszkodą w rozszerzeniu na
szego eksportu do,Włoch, były 
niezwykle wygórowane taryfy 
tranzytowe czeskie. 

W kierunku usunięcia teł 
przeszkody — jak się cli>-.\ ladu-
jemj. — ze strony polskiej po
czyniono już pieiwsze kroki. 

W związku z iiadclHxL'Ucen>' 
śwltjtami Wlełklejnocy, nrini-
ster wojny zwrócił uwagę na 
zakorzeniony już zwyczaj w 
wojsku przesyłania wzajem
nych powiuszowań świątecz
nych-

Nie byłoby w tem nic zdroż
nego, gdyby zwyczaj ten nie 

I poch'nn!=ił beł naplent f m c i i 
I atramentu skarbowego, co i\ 
I względu na ' stosowanłe syst i 
I mu oszczędrośewwego nie iw i 
I ze mieć dahrj miejsca. !( 

Używanie w tym cehi skai • 
(bowycli materiałów piśmieł ; 
nych zostało wybronione 

Planowany zamach 
na Horthv'eqo 

„Voss. Zelt." donosi z Wed-
nia. że policia wykryła spisek, 
mający na celu dokonanie za
machu na reg- Horthyego. A-

resztowane zostały 3 osobj^ 
których nazwiska trzymane s 
w tajemnicy \ 

Z żsłoantj karty 

S.D. Stanisław Pom!an SrzednlcK 
W Piotrkowie zasnął 'wczo

raj snem w,iekułstym vr 82-ftn 
roku tycia nestor sądownictwa 
polskiego ś. p- Stanisław Po-
młan Srzednicki, b. prezes Są
du Najwyższego, który w roku 
1917 otworzył pierwsze posie
dzenie sądu- Zmarły był Jed
nym z najwybitniejszych znaw
ców prawa, a w sądownictwie 
pracował 62 lata-

Przez szereg lat, aż do wyj
ścia rosjan ś. p- Srzednicki pia
stował godność wiceprezesa, 
sądu okręgowego w Piotrko
wie; oceniając jego wybitne 
zdolności, roejanie proponowa
li mu bardzo wysokie stanowi
ska, których jednak zmarły mc 

ta godność prezesa piotrkow
skiego Towarzystwa Dobro 
czynności- _ 

Wielką też była powagą; 
zmarłego wśród palestry po' 
skicj o czem świadczył jurnie 
usz jego 50-letnfej pracy, ob 
chodzony z wielką uroczysto 
ścia przez sadowników poł 
S wówczas to zmarły otrzy 
mał w darze swą karykaturę 
przedstawiającą go przy pub*" 
cie, gdy wykłada lekcje prawr 
słuchającym go uważnie dwón 
białym niedź-wledziom. 

Ta właśnie karykatura najle 
ptej symbolizowała stosunek ś 
o- Srzednłckiego do rosjan-

W chwili tworzenia się sądo 
S ? J S 5 2 Ł f e n n n 1 a ^ 
bunalskim I Jednym z najczynniejszych je 

W ntłodzieńczych swych la-jgo organizatorów I w tym kle 
tach s p- Srzednicki brał udział | runku położył niespożyte za 
w powstaniu i w ciągu swego sługi- Zmarły osierocił cOrtcę. 
długiego, b. pracowitego życia I Pogrzeb odbędzie się w Piotr.-
ujawniał' swący patrjotymi, i k o n i e : 
ofiarność dla spraw społeczN Cześć pamięci tifestrudzoiie 
nych piastując przez długie la- ! zo pracownika-

http://wleetiaif.es
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Czwartek, 17 kwietnia 1924 t. 

Czy skarb Polski ma |uż doić złota? 
Na podkład waluty starczy * 

•le bądźmy fotowi na natfiwyci|an« chwil* I Marzenia! 
Rotmowa i p. pawtowluim. srazanm Komls|l Skarbu Narotfewafo 

TkĄ myliśmy dq „jasnego 
w stworzeniu lian-

PdMiego -widzimy koronc 
karbu, i 
o Wasilków, poświę-
rowyuji i prywatny cli 

$ie lin len MiKil pomyśl-

/ pnie, których lwią 
rypisać należy Wtrjo-
uhywateli l>yłf> groma 
mszców szlachetnych 
J pizys/(lej'.valuty pol 

5iprawa ta — sprawą 
dęl karna I odpowiedzialna 

c/nwiiJa jako najwyższa instan
cja p u c . ostatnie .1 lata komi-
sja Skarbu Narodowego, złożo
na /, przedstawicieli rządu, Scj-
młt i Fachowych urzędów. D r 
gtmalii wykonawezc;ni komisji 
Hy,la uniędowa P K. K I' i z 
łona społeczeństwa komitet 
zbiór ii na Skarb Narodowy-

Cz cJbcc-lic, |,po zamknlędu 
okrer u fcanacyjnego, 

r»n ustaleniu waluty 
skońłz\ się zadanie komisji? 

()dj|«)pecl/l na to pytanie, na 
siiwajnJe sic każdemu obywate 
l<r.vi,j ^(szukaliśmy u prezesa 
komitji Skarbu Narodowego, p. 
Pawłowicza, łiDrezcntującego 
w kfljrnisji niinlMcrjum Cl— ~u" 
Ban 
nam p 

Kpmisja 
wegif 
Przj łrcłt 
zacjit (. 

na 
Dziś! 

Skarbu-
uprzi 

prezes 
jniie wyjaśniał 

skarbu Narodo--

towuje się tylko noweli-, 
otycliczasowcj ustany. 

Mórił ikrcślala, że gromadzone 
kiuspci! szlachetne będą użyte 

podkład przyszłej waluty. 
c<l się zjnlcliia. 
A mianowicie? 

7 Zipasy złota, zbierane w 
Skafblc Narodowym, będą sta? 

ły rezerwę dla państwa 
' V i azie nadzwyczabtycłi 

potrzeb..-
Wojna? ; 

N )\vc!a do ustawy określi 
dokfed ile wyiridki, w których 
z?p; fcy Skarbu Naro.lowcgo mo 
gą I yć użyte-1 Cele wojenne o-
czy riśple będ ĵ wzięte pod. u-
-*aj i 

- ; O izywa Ją się głosy w spo-
łec; fcń: ,t\Vie, że mamy już za 
wieb :łota, że dalsze zbieranie 
Już ftlepotrzjRłme.-

(Gest • nie wiedzą, co mówią). 
— Każde państwo 
zaczynało wofeie światowa 

/. zapasem złota bardzo dużym. 
Zresztą i bez wojny potrzeby 
państwa wymagają zapasu zło
ta. Z tych założeń wychodząc, 
komisja Skarbu Narodowego 
pic przerwie sWej działalności, 
tylko ją przystosuje do nowych 
warunków. Skup złota np. bę
dzie prowadził Bank Polski-
Wobec likwidacji P. K. K- P. u-
bywa nam organ wykonawczy, 
który trzeba będzie zastąpić — 
i t. p • 

— Czy może pan prezes po
wiedzieć ml k I 

He 
wynosi zapas komisji Skarbu 
Narodowego? 

P- Pawłowicz pokazuje mi o-
staitnic zestawienie zapasu w P-
K K. P. pod datą 29 lutego b- r-

'Czystego kruszcu 
złota 23.904 ke 187 er., 

srebra 109.874 kz- 154 nr.. 
co w złotych polskich przedsta
wia rń>ivnowartość: złoto — 

82-34.1-050 złp, srebro 
11.872.774 zip. 

— Jakie będzie przeznacze
nie tego zapasu? 

— Na pokrycie akcyj Drinku 
Polskiego przewidywane było 
złota za 10 miljonów złotych-
Wobec niebywałych wyników 
subskrypcji ta suma będzie pra
wdopodobni zminiejszona. Cały 
zai>as srebra odstępujemy men
nicy na bicie monet. Dankowi 
Polskiemu 50 niilj<nif>,v złotych, 
oraz.waluty wartośp około KKI 
niiljonów franków złotych W 
tych warunkach 

zabezpieczenie walutvi 
w Danku Polskim wynosić be 
dzic nie 30 proc. jalk było pro
jektowane, ale 60—70 proc. 

— Cieką nas zatem naprawdę 
mocna waluta-

7. radością powtarzamy to, co 
usłyszeliśmy od prezesa komi-
s.il Skarbu Naroddwego. Czy 
stworzyła dzieło pożyteczne, 
czy zasłużyła się sprawie? Czy 
powinna dalej Istnieć? Już wie
my-

Najpotężniejszy niemiec J. C. Mość Hugo 3?t 
pan swego narodu 

wierny sługa hakatystyczne] prawicy 
zarzucał swe ssawKl hen dokoła 

Wczoraj go spalili 
I posiadał 

es 

Jeśli historia naucza o potęż-
nyeii mocarzach na tronie, o ty 
ranach i sąmowł.idcach przed 
którymi uwinął sie natód — to 
takim nowożytnym potentatem 
był zmarły 

HUKO Stimtes-
Nie koronowany na cesarza 

niemieckiego, rządził istotnie 
Niemcami. a v c/ywy jego da
lej sięgały niż Hohenzollernów 
l)o usiug jego stało 

itrillonv ludzi 
i uapewno stosunek zależności 
ich do Stiimcsa był znacznie 
większy, niż najpospolitszego 
piechura do lego Cesarskiej 
Mości 

Hugo Stinnes urodził się w r. 
1S74 -,v Zagłębiu węglowem 
Kuhry — a na majątek jego 
składa się praca 

kilku pokoleń. 
Ojciec jego był }ui bogatym 

Ucieczka Roberta IpnoMiego 
z czrezuwzajki 

Trzy mieś ące zbierał trupy na ulicach Samary 
Karmiono go osobllwem mięsem 

Dzienniki ang*lskie. wyr 
chodzące w Szanghaju, opisują, 
przygody młodego warszawia
ka, Roberta Malinowskiego, 
któremu udało się zbiec z so-
•.yiecktej czrezwyczajki na t*-
rytorjum chińskie. 

Podczas wojny polsko - bol-
szewicklej czekiści aresztowa
li Malinowskiego w Kostronłie-
Za co? Trudno było zgadnąć, 

t>ść, że młodzieniec po sześciu 
iesiącach więzienia dr/wle-

dz4iil się, że ' 
został skazany 

na śinderć. Wyprowadzono «> 
wraz z d^wdziestu Innymi wlę-

n, | 

,ka 
HU! 
ZW< 

h 

Cjjterech policjantów utonęło podczas 
ostatniej powodzi 

l4rrJenda prtlfcH 16-go okręgu I Kołodziejczak, Władysław Soł-
•jyi(|-ń5kiego qdnos;i, że podczas 
pou-bilzj utoijęło czterech po

mnikowych lS-cj kompanii 
polłcii granicznej: W/adysław 

tys, Władysław Hajzer i Jan 
Cziipla. 

Zwłok dotychczas nie znale
ziono. 

i l l l 

O l i i 

W»7. 
,]):erv 
nowszej 
Ewa, /a 
dama do 
to. ai 

Od 

MODA A KIESZEŃ 
Hartpwne dekolty 

i 

Bjołowie greccy byli tak pick 
tak zahartowan', żg chodzi-

i <tagf.v- 1 żaden z nich nic miał 
i n kt nu cJym Olimpie 

nk'mini /a nieprzy-
s,v.::.> hyio w raju. dopóki 

k»s:vi4l nie wymyślił 
s^- . .Ir, ju. 1'odlug uaj-

terjy ai-e!".'ologicznei 
..:•.! Si:' •. s;yd7ić i \-
wsiydu iiai:iai\iac po 

by się stroić. 
Lego czasu naność stała 

sia nftpnn z\"r'tościa. połączo
ną z 
jak kjatarem. plotkami etc. 

Po wiekach nastało zupełne 
pomieszacie pojęć, wskutek 
któreJKo nagość stała się stro-

w«'««dnim, uroczy-
i.H\ orskim, a (potem balo-

chy cielisteg-o koloru (chair 
foncee), które właściwie są nie 
widzialne, a sprawiają wraże-
nte pokuty marjawftek, jeśli wiedzieć z założorrerrri rękami-

żi iatni na cmentarz. 
Czekłścl ustawfli skazańców 

nad świeżo wykopanym dołem 
i kizali Im rozebrać się do na
ga-

Podczas gdy część opraw
ców zajęta była 

sortowaniem garderoby, 
inni rozstrzeliwali ofiary z re-
•*ioiwerów i wrzucali trupy do 
ogólnej niogtty. . . • . 

Dłucie wtęzienłe 1 przeżyte 
okropności sprawiły, ze roz-
strzełlwaiti więźniowie żadne
go nie stawiaH oporu. Ale w Ma 
lmowskim 

zaitrała krew 
'Warszawiaka- Wybrał odpo
wiednią chwilę, gdy między 
czekistarrri wynikła sprzeczka 
na tle podziału zdartych ze ska
zańców ubrań i rzucił się w za
rośla. 

Za uciekającym padły strza
ły, ale nie imały tro się kule. 
Przeskoczył ogrodzenie cmen
tarne i znalazł się na torze ko
lejowym- Biegł 

bez wytchnienia 

I po pewnym czasie spotkał 
dróżnika, który go przygarnął, 
przyodział, nakarmił i ukrył 
we '.yłasnem mieszkanki-

Malinowski nie chciaf sie-

karmelitanek bosych. O fiteliź-
nie niema mowy, zamieniła się 
ona w iKijęczynę lub znikła cał
kowicie- rujnując zastępy bieli-
żniarek. Z?roze i zgorszene po 
zostawiam moim czytelniczkom 
Utore napewno się zbuntują 
przeciwko wyrokom tej mody-
Podobno jakiś minister nosi się 
z myślą wydania okólników 
zapobiegających rozpowszech 

Clioć nie miał paszportu, posta
nowił 

pieszo przejść 
Rosję europejską i Syberię, aby 

przedostać się do Chk, a stam
tąd do Ameryki. Obawiając stę 
ponownego arejsztowania, wę
drował, tylko nocą, wybierając 
drogi rrtało uczszczane- Zatrzy-
my,", ał się niejednokrotnie po 
Wsiach na czas dłuższy, gdzie 
spełnia! u chłopów obowiązki 
parobka. 

Wreszcie Malinowski do
brnął-do Samary, ale trafił na 
oki** szalejącego głodu. Na do-
mU:r złego aresztowano go Ja
ko włóczęgę i przeznaczono do 

uprzątania tropów 
na ulicach miasta- Sypiał w zruj 
nov.anych koszarach, a karmfo 
no go jakiemś mięsem, przypo-
mit,ającem ze smaku cielęcinę. 
Szeptano sobie na ucho, 

pr/eds:c|v.irć' 
nc tou ;nv\ SIM o okrętowe, któ
re opanowało wszystkie wody 
niemieckie i wysyłało swe pa-
ro.\ce do pluciu części śwla-
ta-

Syn ie»ro pomnożył dziesię
ciokrotnie ojcowska iortunę, a 

S/t l l / I H o l l 
'Atum, 

wtas-1 nawozf.w 
s/l.l.ire. ni 
u»,"..'.el, auto;:'!,')'! 
pi ilerjaly ->\̂  l,n--' 
d/,1 młynami. • 
warsztatami nkrciitweini 
i|ii, słowem v. ciąirał 
swych interesów w s/y 

lmtv 
nafta, 

r:ł>l:inv. 
i).we- ric 'yr-
•icl-'r'>' 'mami. 

iic/ynił to w sposób tak zasta-! s!ę -,vciągnąć datii 

ze nte było to mięso zwierzęce. 

Po trzech miesiącach młody 
warszawiak uciekł z Samary-
Dwa lata mieszkał w złmnej 
kriiinic Jakutów, przechodził 
szkorbut i ciężką malarję, — 
wreszcie wstąpił do szajki kon-
trabandzl$tów i został naczel-
nkiem karawany. Dorobiwszy 
się nieco, sprawił sobie 

sanki I sześć neów 
pociągowych, z któremi udał 
się w podróż ku wschodowi. 

Na granicy chińskiej Maltnow 
ski został znowu aresztowany, 
tym razem po raz ostatni- Chiń
czycy trzymali go w więzieniu, 
a gdy nadeszła odpowiedź od 
konsula' polskiego, natychmiast 
odesłali do Szanghaju. 

nawiajdcy, Iz pomysłowość mi| 
lonerów amerykańskich wyda-
ic sie naiwną 
sztuczka robienia pieniędzy 

W intencjach Stinncsa nie le
żała tylko sama chęć robienia 
pieniędzy. Upajał się on wła
dzą, za jego wolą i na jego roz
kaz stanęło •* Niemczech wie
ce i 

miast 
i siedzib ludzkich, niż na roz
kaz najpotężniejszego monar
chy. 

Żaden cesarz nie miał 
i tylu wasali. 

ile on Krezus niemiecki. 
Korzystając z ambicji niemie

ckich, zmierzających do opano
wania przemysłu światowego, 
Stinnes znalazł u siwego rządu 
I wśród rodaków, zrozumienie 
dla swych celów. 

A cele te były bardzo śmia
łe.- zawładnąć 

' rynkiem światowym-
Nie dokonał tego zamiaru w 

całości, ale poczynił poważne 
wyrwy w obcych krajach. 

Ekspanzja przemysłowa Stln 
r.esa zdołała dotrzeć do Austrii, 
Anglji, Hiszpan}!, Holandii 
Szwecji, Norweg)!, FMandJł, 
DanJI, Turcji, Rosji, JapcjnJI, za-
jjrdida Już Polsce i zarzucała 
swe macki na Stany Zjednoczo
ne i całą Azję. 

Stinnes nie ograniczał się do 
Jednegc dzlalii (przemysłowego, 
dobre mu były' wielkie walców 
nie żelaza, jak fabryki maazyn, 

wiek było można to ucz 
. Może i nic,>o/i>;itt HU 

dy jest ancgjotkn, i/. |> 
razu chciał iść o zakład 

przeciągu 21 godzi 
wvbuduic kompletny pitiąg o 
sobory i puści go n; fnerwej 
linii kolejowej Mori»cl lum 
licilin, którą ,v ciaitu di by ix>-
trafi przygotować do ir. rtlou. 

Zakład mo przyszedł o sku
tku, ale możliwość do onainta 
tikiego dzieła, stalą s!( I pow-
szeehnem wicrzeiiieur. 

W ostatnich czasach i tlnnes 
pozwolił sic wybrać dr parla

mentu. ; 
Było to ustępstwo uc tynione 

na korzyść 
narodowe! prawi y 

niemieckiej, której był, iśli nie
oficjalnym to <*r każ| ym ra
zie [ 

praktycznym przew dca. 
Wtajemniczeni twleiftzą, Iż 

za jego sprawą rozpocafeta się 
dewalnacia marki nieałecklei. 

która zgoła nie przyrria la Stin-
nesowl żadnych strat, le wy
wołała w świecie oplnjM o 

cuboisfid Nlemk 
I nlemoiii^^ości n itaoeaM 
kosztów wojny-

Od kilku miesięcy sttrmes, 
powalony choroba, ni zajmo-. 
wał się żadneml spraw, mL 

Najstarszy syn Jego jhjął kie
rownictwo tnterenow fumy. Po 
dobno Jednak nie posada tyle 
zdotaoścl, co zmarły 

Zamach truciclelskl nafl 
bogobojnych zaKonnlkói 

W skuraach Smlertekiych 
wiło słą 160 braci I ksl«ży 

okfody i kolacjo gotowały Im 
siostry misjonarki 

zakażonego i 

i.iem 
stym 
wi"i 

,r./ 
ii; 

naża 
i łbl 

' • 'y 
ddkojt 
tylkri 
0 

rożnem; karami boskicmi, nieniu się tej mody. Interesują-
-1-' Jest jaki resort zajmie się t-ą 
sprawą? Chyba opieki społccz-
;;<-.' ûi zdrowia, ani robót pub-
• i-znych, więc może wyznań. 

\ ! l ' l ' ; ^ Z 

' i; 

•S vx rą;:,-,i!-,y znów do pojęć 
eh stopniowo ob-

o sje Ją i •;<> się nie da, 
-' - k zwolna do stroju 
\> •<••'•• br:'k rękawów i 
JoiniS;'c/:|i„c dawniej 

;;'/:"!•",•" , !'•"''• ']/'^ "os/orc" ,<i(ze: brak 'Prże być .nnszo-
•fiA codzierne. 

w i m o u e . a 'na-
bluzki aiPTieKkre są bez 

fiatów lub z tak maVnr 
mfiwić o ip-̂ li nie wari/,. Mj.' 

rozszerzają sic,-, wydłuża'-' 
•\ls'$- P"^'eriia.ia.-. Sirkiue. ni.'« 

1 7-A-C" 

:,i!fnic 
w. (t 

przemysłu lub spra,v wewnętrz 
nych .J 

To pewne jednak, że wszyst
kie te dekolty i przejrzyste ga
zy snrzyiaia zahartowaniu się 
ludności. Piec pięKna pozbędzie 
siu katarów; a pleć brzydka za 
hartuje się na wdzięki niewieś
cie i tak już widzimy znaczny 
postęp. Przecież współcześni 
Orzeszkowej gentlemani- drżeli 
przed końcem pantofelka, któ
ry niecił 'A' nich pożary namię
tności. 

*\ JzKsjiaj śję przyzwyczajają 
Jo wszystkiego- Jeszcze trochę 
yier;>l;w ości. a zamienimy się w 
•»l:'iii>. ^alz:e niema kata 

Lot naokoło świata 
| dać sie miał do Aten, -iv drodze 
i jednak uszkodzenie motoru 

'inilr-mir! o|1ci: 
<>r'n*-y uniosły ś;c dobrze [""-'^yzwóitości. 
iX:. Oo tęgo nosi się.pończo' Antuka-

f>n. 25 marca trzech angli
ków, lotników wojskowych- do 
wódca eskadry Maclarcii, po- j zipusiło podróżników do wylą-
rucznik Plenderlcitli i sierż.ant dowania na jednem z jezior wy-
Andrcws. rozpoc.ręlo na jednym spy Korfu. gdzie oczekiwać mu-
acroplairc lot naokoło świata- i sieli na nadesłanie z Anglji czę-

Sniri oiJbvł się z lotniska Cal-jśei zapasowych motoru-
st< t w Aiigłji. Droga prowad'1-; V. Aien J^oga prowadzić mxi 

i; fa przez Hovera. Lyon, Civita- lprz.cz Kaiio, Fiagdad, Kalkutę, 
i \ ec-liia. 'Dii. JS samolot opuścił Szanghaj, '1'okio i Staiiy Zjcdno-
Uzym i wśród ulewnego d^p- Iczone z powrotem, do Kuropy. 

czu dotarł do - Brndisi. Stad u- ' 

W pobiiżn Wiednia,' w miej
scowości Marle - Enzersdorf 
leży klasztor misjonarzy pod 
wezwaniem św- Gabryela-

W klasztorze tym mieszka 
około 200 zakonników, którzy 
przygotowują się do prac mi
syjnych po pogańskich kra
jach. 

Klasztor świętego Gabryela 
jest centralą misjonarską Jedne 
go z największych zakonów. Z 
tamtąd odjeżdża rok rocznie 
kilkudziesięciu zakonników w 

odległe knuje. 
tam odpoczywają zakonnicy po' 
trudach misyjnych-

Klasztor ma charakter mię
dzynarodowy i prócz Niem
ców, mieszkają tam Francuzi, 
Włosi, Hiszpanie, Belgowie, nie 
brak też i Polaków-

Onegdaj klinika wiedeńska 
została zaalarmowana wiado
mością, łż 

160 braci I księży 
zachorowało ',vśród objawów 
zatrucia-

Wysiano natychmiast pomoc 
lekarską złożoną z 4 specjali
stów f odpowiedniej ilości asy
stentów. Na miejscu wypadku 
pracowali już miejscowi leka
rze, lecz wobec nawału pacjen
tów nie mogli podołać tru
dom. 

Przybyłym przedstawił się 
okropny widok: 

W celach wili się zakonnicy 
w boleściach, niektórzy stracili 
już przytomność, a dwóch księ
ży, chodziło od cejj do celi i 
przygotowywało na śmierć. 

umierających. 
Nim pomoc lekarska się zja-

1 wiła dwóch zakoimikÓA' rozsta 
iło sii. już ? tym śv..:atem. 

l)o wieczora stan chorych 
i nieco s'c i oprawił. -
! Początkowo wydawało się. 
iż masowe ; otrucie nastąpiło 

I skutkiem spożycia 

lecz przeprowadzone-ll badania 
chemiczne wykazały 
bezpodstawność 

puszczeń-
Resztki potraw n«e|kvykazy-

wały żadnych śladów truciz
ny-

Nazajutrz nowy grójti spadł 
na klasztor- Pozosta : xli Jesz
cze 47 zdrowych zakonników 
zachorowało nagle x ; iród ta
kich samych objawó i zatru
cia. 

W całym klasztorai byto tyl
ko dwóch zdrowych I sięży, a-
le ci bawili w tych drt t eh feral
nych w Wiedniu i nk* yrzyjmo-
wali pożywienia •*' klasztorze. 

Sprawa stała się bardzo po
dejrzaną, więc na .mip sce wy
padku przyjechał najt rchmiast 
prokurator w towarzy: twie sę
dziego śledczego, bjf przepro
wadzić dochodzenie-

Kuchnią klasztorna zajmnją 
się 

siostry i niisjonita 
i tam) też -w pierwszef inii skie
rowano śledztwo-

Zachodzi bowiem Jjiiodejrzc-
nre, iż jakaś niepowoiiia osoba 
wcisnęła się między $1 »try za
konne i doskonała 

rt ŷ na.i-
zamachu truciciel 

Śledztwo trzymane 
większej tajemnicy. 

Potworna ta zbrodnii, przy
pominająca ohydą nijdziksze 
.czasy.l ciemnego śreesr k>,viecza 
jest powodem licznycjl ko:nen-
tarzy i domysłowi J 

Niewątpliwą jest jf 
cza, iż ewentualny 
ców gromadnego za 
kać należy 

poza klasztor 
Nie 'wyklitczołrjirm 

przypadek. i • 

lak rze-
spraw-
ia Szu-

\t takie 
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JNtfcRpkLACjA 
Pojła clr. Dymowshiego i Kolegów z Klubu 

Chrześcijańskiej Demokracji. 
Do Pana Prezydenta Ministrów i Ministra Pracy i Opieki 

Spc tucznej w sprawie stosunków, panujących 
w Kasie Chorych w Białymstoku. 

C z w a r t e k , di i 17 kwie tn ia 1 9 2 4 i 
f * I 

W K i . i e Choj-ych w Białym
stoku na skutek zstr.rgu. jaki 
wynikł miedzy f^afą a Zwią-

• ryylj ikilf j scowych . 
wnłych wprost 

wszelkiemi 
• j « l « t s len 
było rzeczą 

r-łttefi l#ka 
•loazlo d o nieb 
skandali. / a n i A s t 
siłami jaknaiszy >c 
z l ikwidować, c > 
łatwą, bowiem . 'wiązek Z « w o 
d o w y Lekarzy 
w zrozumieniu h o i i o J o I c i K-a" 
•y Chorych MOt >w byt na jek-
najdalej idące i »t«p8twa. roz
poczę to ( p o d o b i o nawet z ini
cjatywy Komii aria Dr. Szay -
kowakiego) on ynarną napaść 
na Związek Le taizy w formie 
wydawania ode tw do robotni
ków, ktpre to o d e z w y są pod-
pikane również przez urzędni
k ó w Kasy'Chor) eh. jak; A . Szad . 
kowski . A . Przr t i ł a i W . Ja-
gielaki. Pon iewl i j edyne polskie 
pismo miejilt*o»e, „Dziennik 
Białostocki", v NNr. swych z 
dnia 13, 14. 15 |il^. 17. 16, I9j. 
20. 21 . 22. 1} 
28. 29. 30. ?ł 
kwietnia zajęło 
r«y. przychylne 

K 25, Ź6. 27. 
n arca i I-go 
inne, dla leka-
at inowiako, p . 

Dr. S z a y k o w s k i , l o m i s a r z Kasy 

Chorych, zgodnie z wiadomo
ściami, zawarterni w „Dzienniku 
Białostockim", z dnia I-go kwiet
nia rb., inicjuje powołan ie do 
życja tygodnika „Nowiny Bia
łostockie", daje z własnej kie
szeni duże subsydja, a w dro
dze cyrkularza, przez aiebie 
podpisanego , w z y w a innych, 
aobie przychylnych, do subsydjo-
wania l ego tygodnika, który 
bryzga błotem na lekarzy, wre
szcie poleca umieszczać w tych 
„Nowinach" komunikaty z Ka
sy Chorych o zachorowaniu, 
c z e g o W innych pismach nie 
robi się. Kiedy i w tej sprawie 
„Dziennik Białostocki" zajmuje 
krytyczne s tanowisko w dniu 
7-ym kwietnia r.b. p o uprzed
nich pogróżkach pod adresem 
redaktora w z m i a n k o w a n e g o ty
godnika, urządzoną została 
przez urzędników Kasy Cho
rych: Przytułę i Jagielskiego w 
samochodz ie komisarza Szay-
kowsk iego , k ierowanym przez 
j e g o szofera, formalne po lowa
nie na redaktora .Dz ienn ika 
Białostockiego", w celu pozba
wienia g o życia. 

Czyftiy Białystok pozostał 
niemym? 

umieją prosić, nie zai Ci, ktinr 

.̂ 

xl. 

itoją proiić, nie uwize potrzebują. 
Jeden z d j r e itorów tutej

s zych banków powiedz ia ł nam: 
T y ) e jest ne j l z j , tyle ludzi, 
którzy prosić j bl agać o wspar
c i e nie umieją. 

Redaktorze , <ayżby nie n a 
leża ło utwórz j ć ca przykładem 
miast innych. Komitetu P o m o -

\ c y najbardzje, | rotrzebującyni. 
i O d p o w i e o * n i to.. . 

— O w s z e m Inicjatywa świet
na. Drzwi redak: j ivn io zamy
kają s e. / 7 

D o redakcji przychodzą lu-l 
•łzie bez środków d o życia, 
«i, którzy opili ' wszystkie i 
wszelkie progi. W s z ę d z i e i to 
z a w s z e spotkała o d m o w a ka
tegoryczna i za rrsze skierowa
na o p o m o c do redakcji 
„Dziennik*- . " 

Z płzyktoi cii, odmawiamy. 

Fałszywe dolary w Białymstoku. 
jprytny fentelmon trafił do ciopy. 

Tragarz k ile 
dokumentnie 
N a z y w a ł taię 
imię Kajfcta l 
ul. S o s n o w e 
d z i w n e g o , żp t 
rza się to 
w o g ó l e , alb i 

T e n i ó w z pracowników słu
ży p o m o c ą z kieszeni prywat
nej . 

Drzwi s ię nie zamykają. 
W z y w a m y W a t , Czyte lnicy na
s z e g o pisma, dajcie choćby 
drobnostkę! U t w ó r z c i e Komi
tet pogotowia ra tunkowego dla 
n ę d z y Ywyjąrkowej , ' dla tych , 
którzy prosie i błagać o po 
m o c nie umieją. N i e c h dobre 

I serce W a s z e , Czytelnicy, przyj
dzie z p o m o c ą tym, którzy się 
wstydzą prosić o p o m o c , a 
którzy tej p o m o c y najbardziej 
potrzebują. 

Każdy grosz W a s z otrze 
Izę. Każdy u c z y n e k W a s z z o 
stanie zapisany na W a s z e 
dobro. 

Czekamy z a t e m ofiar i zg ło
szeń do pracy s p o ł e c z n e j . 

W o b e c p o w y ż s z e g o zapytu.' 
jemy Pana Prezydenta Minii Irow 
i Pana Ministra Prapy i Opie
ki Społecznej : 

1) Czy nie uważałby za wska
zane zarządzić przeprowadze
nie energicznego w tej sprawie 
dochodzen ia , zawieazając na
tychmiast w działalności komi-
szarza Szaykowakiego? 

2) Czy o swoich zarządze
niach w tej sprawie wraz z wy
nikami ś ledztwa i rodzaju ka
ry, wymierzonej w stosunku do 
winnych, zechcia łby powiado
mić interpelantów? 

Kronika policyjna. 
K r a d z i e ż e : Z posesji Nr. 91. 

skradziono 2 cielaki wartości 
200 milj. mk. na szkodę Clad-
azteina Moszki. Podejrzany o 
kradzież jest Gołębiewski Bo
lesław ze wsi Zaścianki 

Z e spichrza Gurwicz. Pauliny 
Krakowska I skradziono arty
kuły s p o ż y w c z e wartości 500 
milj. mk. przez sprawcę nie-
wiadomego . 

O d d a n o p o d Sąd: za nieDrze 
s t r z e g a n i e p r z e p i s ó w mcldun 
k o w y c h : Chśrzyńskiego Anto-
nisgo O g r o d o w a 17, Kolonow
ską A n n ę Kościelna 3. 

/ . a n i e p r z e s t r z e g a n i e prz 
p i s ó w sani tarnych: Lewina 
Chaima właściciela obozu aseni
zacyjnego i jego robotników. 
Lewina Szaje i Goroszepa Jó
zefa. 

Za t a m o w a n i e ruchu p ie szego: 
Drozdowsk iego Piotra Słowac
kiego 10. 

Za. n i e l e g a l n e p o s i a d a n i e 
m a t e r j a ł ó w w y b u c h o w y c h : Ro
gowsk iego Bolesława ze wsi 
Jurowre. 

e-

Drobiazgi białostockie. 
P a w i l o n w o g r o d z i e miej

skim Ks. J. Ponia towskiego w 
drodze konkursu wynajęła p. 
K. Bie lawska wł . rest. „Haller-
czenka". 

Magis tra t jest napastowany 
podaniami ' ze strony szeregu 
instytucji i z w i ą z k ó w o zorga
nizowanie w ogrodzie miejskim 
imprez d o c h o d o w y c h na rzecz 
tych instytucji. P o n i e w a ż ogród 
miejski jest w lec ie tedyuerń 
miejscem rozrywek, jedynym 
źródłem powietrza mniej więcej 
Świeżego , pytamy kiedyż na
reszcie ogród miejski będzie 
otwarty? Czy Magistrat ma swój 
plan eksploatacji ogrodu, jakie 
będą opłaty wstępu? 

G d y b y spojrzeć z lotu ptaka 
w centrum miasta ogród Ks. J. 
Pon ia towsk iego i park W o j e 
wódzki , są to j edyne miejsca, 
gdzie Białystok odetchnąć mo
ż e Świerżem i powietrzem. Pp . 
radni Otaksujcie s łońca promie
nie, - powie trze św ieże , pokryj
cie deficyty k o s z t e m lata, któ
re będzie , wierzymy dorówna 
zimie, ty lko n ie w o l n o eksp lo 
a t o w a ć W a m darów boskich. 

Niech Białystok zamknięty w 
krętych ulicach i zaułkach, niech 
robotnik od warsztatu s w e g o 
znajdzie w y p o c z y n e k w ogro< 
dzie miejskim. 

Wie l ce Szanowny Magistra-
ciel Jeszcze jeden podatek na; 
bardziej pomys łowy . Na Boga 
zróbcie aby ogród miejski był 
dla wszystkich dos tępnym. 

Magistracie Prześwietny, Sta
rostwo Szanowne , zharmonizuj, 
c ie akcję humanitarną. Jeśli wy 
padnie zbiórka, róbcie ją w e 
wzajemnem porozumieniu, by ci 
którzy na mieście wzywają do 
ofiarności nie spotkali się w 
ogrodzie z inną imprezą. 

Ofiara. 
W dniu imienin p. Dr. Kikie-

wicza naczelnika Wydzia łu B 
G. W o j e w ó d z t w a Białostockie
go zamiast podarunku złożyli 
urzędnicy mkp. 100.000.000 na 
powodzian . 

Ofiarę p o w y ż s z ą Redakcja 
„Dziennika Białostockiego" nie
zwłoczn ie przekazała Komite
towi' w Warszawie za kwitem 
Nr. 168. 

o w y urżnął się 
'jjak się i o mówi. 

Sawicki, \ miał na 
aiieszkbł przy 

pjdd Nr., 102. Nic 
ię urżnął. Zda-
ludżmi, którzy 

rjzadko nie piją. 
- N ie o to zr :sz tą chodź 

Sawicki {demonstrował po 
pijanemu 100 Jolarowy bank
not. D o stadc larów ky wszyst
kim oczy się umiały, cóż kiedy 
jeden z ekspertów stwierdził, 

( ż e jest fałszywą. .. 
Sawicki lwy rzeżwiał. T y m 

czasem nieznośny Komisarjat 

V zarządził obserwację amery-
kanina- Stwierdzono, że p. Sa
wicki od d łuższego czasu u-
prawia wdz ięczne rzemiosło 
puszczania w obieg fa łszywych 
banknojów dolarowych. P. Sa
wicki zdołał już^ w międzycza
sie „zmienić" trzy banknoty po 
50 dolarów u właściciciela „bu
fetu" na dworcu ko le jowym, p . 
Harbacha, w / g kursu 1.350.000 
mkp. 

D o w c i p n e g o gent lemena o-
des lono pod solidną eksportą 
do sędz iego ś l e d c z e g o II rewi
ru, na powiat Białystok. 

Wczoraj 
na stacji 
manewrujący 
na robotni ta 

Kpł a parowozu pokrajały 
żyiyego człowieka. " 

Biil iłystokj parowóz 
Nr. 3(lttb wpaćł 

Arenta Aleksand

ra, zamieszkałego na 
Zół tkowskiej Nr.- 14. 
wpaa ł .' pod parowóz 
własnej nieostrożności. 

Szos ie 
Ąrent 
dzięki 

KOMUNIKAT 
Związku Lekarzy 

Z powodu blizkich Świąt Wielkiej 
Nocy i wyjazdu wielu pp. kolegówj z 
Białegostoku, Zarząd Związku lekarzy 
niniejszym odwołuje zapowiedziane na 
dzień dzisiejszy Ogólne Zebranie w sali 
Rady Miejskiej. 

Żebranie Ogólne zwołani zostanie 
w najbliższych dniach po świętach. 

O terminie zebrania nastąpi oddzielne 
zawiadomienie. 

ZARZĄD 
Związku Lekarzy 

P.P. Oddział 
W Białymstoku. 

N a c z a s P " « l - > p o s w i ą t e c z n e g o , . . Ł „ , u i „ n r R O . , 
p o c z y n a m c o d 18 d o 25 kwietnia w ł ą c z n i e uruchomi Ar 
M:,ją d o d a t k o w e p o c i ą g i o s o b o w e Nr. 1 3 / 1 4 m i ę d / . J l ! ' " 
c i e m i Grajewe,* , . P o c . 1 1 1 / 1 ) 2 m i ę d z y I W y m M o J i r '"'" 
B a r a n o w i c z a m i . P o c . Nr. 2 5 5 / 2 5 6 m i ę d z y Grodne 
w a ł k a m i , o r a / p o r . p o ś p i e s z n y Nr. 7 0 3 / 7 0 4 m i e , | 
• z a w ą a W i l n e m p r z e z Bia łys tok G r o d n o 

W s z y s t k i e w y ż e j w y m i e n i o n e poc iąg i będą k u r s . , * , , 
ł u g n a s t ę p u j ą c e g o rozkładu: 
P . o s ó b . Nr. 13 o d e j ś c i e z G r a j e w a 7 0 5 B i a ł y s t o k ^ , ,, 

9 45 o d e j ś c i e 10 15 Brześć p r / y b y c i r 14.n5. 

07 

•"'hu, 
l e zo

lu n 
.S„. 

(War-

P. osób. 

osób. 

P. osób . , > , 

t 

Nr. 14 o d e j ś c i e z Brześc ia 15 0 5 , Białystok? i , , 
19. 15. o d e j ś c i e 1 9 . 5 0 G r a j e w o p r z y b y c i e 22 . \ r i . 
Nr. I I I o d e j ś c i e z B i a ł e g o s t o k u I 1.30. Baran, 
p r z y b y c i e 19 .20 | 
Nr. 112 o d e j ś c i e z B a r a n o w i e / I I .2 r ) , Biu 
p r z y b y c i e 19 .00 

P. o s ó b . Nr. 2 5 5 o d e j ś c i e z G r o d n a 16 0 0 , Suwał | 
b y c i e 19 .50 

P . o s o b . Nr. 2 5 6 ode j śc i e z S u w a ł k 9 . 4 5 G r o d n o przybyc ie 
P. p o ś p . Nr. 7 0 3 o d e j ś c i e z W a r s z a w y Gł 19.Ą 5, Hi., 

p r z y b y c i e 2 3 33 
G r o d n o p r z y b y c i e 1.38, o d e j . 1.48 Wi lno p r z y b y c i e ' 6 
P . p o ś p . Nr. 7 0 4 o d e j ś c i e z Wilna Q. I 5 G r o d n o przy! 

o d e j ś c i e 4 . 3 9 . , 
Bia łys tok p r z y b y c i e 6 . 4 0 , ode j śc i e 6 . 5 0 W a r s z a w a Gl. 

b y c i e 1 0 . 4 0 
W z w i ą z k u z u r u c h o m i e n i e m pociąyru p o ś p 

Nr. 7 0 3 / 7 0 4 i na c z a s j e g o kursowania zmien ia s ię 
w o d o t y c h c z a s o w y rozkład p o c i ą g u o s o b o w e g o 
S u w a ł k i — W a r s z a w a , a mianowic i e : 
p r z y b y c i e d o B i a ł e g o s t o k u 6 . 0 0 , o d e j ś c i e 7 . 20 a 

p r z y b y c i e d o W a r s z a w y Wileńskie j 12.2 '. 
jak d o t y c h c z a s 10 .55 . 

nie 

Ogło szehie. 
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| Okręgowa Dyrekcja Odbudowy w Białymstoku 
i do wiadomości , że w dniu I maja 1924 r. o p;o<iz. 10 
[ odbędz ie sie licytacja jn plus na sprzedaż I 

uprzęży, wozu i bryczki. 1 
Oglądać wyszczególniony inwentarz można .. _ 

29 i 30 kwietnia rb. na dziedzińcu W o j e w ś ł h k i m vr ( 
nach od 10 do 2 ppoł . . k 

O informacje zwracać się do Referatu Techf i c ł : 
Okr. Dyrekcji O d b u d o w y pokój Nr. 9. 
2146 Dyrektor ( - ) Jan Ąblifh, 

PRZETARĆ,. 

6 .15 , 

2 1 4 9 

daje 
rano 
om, 

nach 
oizi-

i:. 

A-. 
l po-
zew-

W dniu I maja r. b. w lokalu Dyrekcji P 
Wilnie ul. S łowackiego Nr. 2, odbędzie się przetarg 
mocą ofert pisemnych, na kupno 50.000 klg. węgla 
n e g o twardych gatunków (brzoza, grab i dąb). 

D o oferty należy załączyć pokwitowanie na 
wadjum w wysokośc i 5 % wartości ofertowanego matei jału 

Dyrekcja f f iltAkkc 
21 (48 Kolei Państwowł/ch 

, rP ł 

Dr. H. Kacnelson 
Caarakr waaairczaa-sałraa. 

Bi.ły.tok. ul. KiliiWkiego Nr. 8. 
x l.lelon Nr. 243. 
Ptiyjmuj« od cods. 9—I i od 4—7. 

Dr. J. WALE 
CI.»>r»by •k*rm« ł 

•MMl IcUwi . j 
ul. SUnklewicia J4 li m. i 

O I W U U M U cewki 1 pęchtn* 
Od | . «—ł rlno i od 4—; pfco 

Dr. M. KANEL 
p»śKj«la«>tt ch»r»bjf w«a«rycf • • • M r a * 
mt—*m a iMf«» lc l *w* (mi»aB*c M<l*w>) 

(Mwt«tl««l« n w U I pfektrrtw. 
PrtyiMtijs) od sods. 9—11 t. i }>7wis}ct. 

kobl«l i d>Uci 4-łpp 
Biały tok al. Sionki*) wicitt 37 o«obt>« wj ic io 

Dr. Gurwi cż SpMlala . l< char.br »t[6n • w f a 
• * » . c t . . l c l o w i. 

L.c*. »r«Mi.ni»mi R4m.« .4 
i lawpą Kw.rc.Wa,. 

PriyJraaJ. od codi. W — I I . 
B1A BIAŁYSTOK. . l.ip • 

4»AM >tiUAiŁtkttA
ltłŁt*AA"'- Ogłbsienia 

????? 
t&iytijcie.. Iritflflik Białostocki i Irobne. 

Ogłoszeni 
*«i WMjrłtki 

D L A C Z E G O ą^nlaclasr^, t_ njgjch&fnfjej proszku OH O&tkci 

Wy 

IRllNKI PRENUMERf TY: miejscowa — Mkp. 7 500 000 zamiejscowa wraz z przesyłką — Mkp. 9.000.000 — zagraniczna — Mkp. 15.000.000 
HY) 08Ł08ZEŃ! za wiersz milimetrowy — szerokość szpalty redake. w tekście — ZlB. 0.40, zwyczajne — Z i p . 0.16. drobna za wyraz Z ł p . t O . U . ł w c d l u g oficjalnego kursu 
abaUryczne i zagraniczne kosztują o 50*/, drożej, zamiejscowe terminowa—o 25"/,fdrożej. O d cen powyższych opustów nie udziela s i ęTNa zasadzie uchwal Zjazdu frasy łjjr. 
• komunikaty instytucji prywatnych i społecznych w kronice podlegają opłacie . Układ og łoszeń dwunastoszpaltowy 

Lnia tlotego-
• rincjonal-

i Redaktor Antoni Lubkicwicz. Dmkanio Zweweni. Samorządów w Bhiymtokn. W«m»prM» 83. 
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